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Zgłoszen ia  p rz j !m u ]e  :

BKJR© POŚREDNICZĘ
W łaśc ic ie l:

Kie GAWLAK, GNIEZNO,. LECIL113 w Hejf ełu Narodowym.
Bispodm tw i B morg. i knżnln, z ib a d ow a a i#  dobre, 4u03 aoT ż-r6 * w p rzeliczen iu  na Marki polskie, 

♦.ywyra i m artw ym  Inwentarzem . - Cena ooipsdarilwo 100 mirjj. w m ieśc ie , ziem ia pszen-
601 d lir iw  w  przeliczen i o no Marki polik ie. 

SnjiifliirstwŁ 14 Biorg. I riiźm st vi, 1 koh 2 k row y, 
cabudo w im a  dobre. - Cm i 1,533.000 Ml.nlita 
w  przeliczen iu  na Marki polski#, 

flip sh ustw a Z2 me.y I restajra-!a z# składem  ko- 
lon jnlnym , 2 non i.  4 zztuk bydła. - Ceni 2300 
dnfsriw w  przeliczen iu  nr Marki polskie,

Um i antwo 2J inurg ziemia dobra, zabudowania 
piast .rne, z tywyro i martwym luwenla- 
rze ra .-C«n» 15C0 deiarOir w  przeliczenia na 
Marki polski#.

Bcrpa^arMw# 40 morg, ziem ia pszenna, zabudo- 
v  apia now e, masywno, piękny dom  nde- 
szknlny, m w en 'a rz  fy w y  1 m artw y, narl- 
{  orani • Cena 3500 dbiarAur w  przeliczen iu  na 
Marki polski#.

B i* - -* nr* * a  74 morg ziem ia pzzenna, zabndowa- 
,iia  m asywne, dom  mieszkalny. 4 pokoje, 
2 konie, 1® sztuk bydła, z m eblam i. • Cum

na, zabudowania n ow e j m asywne, dam o 5 
pokojach, 4 konie, 14 szlnk bydła, 22 ś w i­
nie, C53.0.0 M rak nio.uiaćklah w przeliczen iu  
na Marki polskie.

Ogspidłrstw# 105 morg. ziem ia pszenna, zabudo­
wania dobre, m atywne, dom  o 6 pokojach, 
ładny sad, 6 koni, 15 sztuk bydta, inwen arz 
m artwy dobry. - Cana 053.03) Lik. nU,r.la.kleb 
w  i>rzeliczeniu na Murki polsk ie r

T ilra r i 233 iturg. ziem  a pszenna, zabudow an ia  
dobre, 6 koni, 2S szlak bydpi, .n w rn ia rz  
n a r t  i y, dobry. - r_ la 1 miljon nir.ruk nisen, 
w przeliczen iu  na m arki polskie.

Folwark 462 morg. ziem ia pszenna, z budowania 
m asywne, o 10 pokojach, z m eolnm l, ś lic zn y  
park 1 st 1, 14 koni, 40 sz.iuk bydła mariwy 
inw entarz nadkompl. - Cum 1 m 'Jon 805.0111 
mar, nieia. w  przeliczen iu  na m rkl polskie.

ców o zmniejszenie długów albo o zwłokę 
w ich płaceniu uuoraiorjmn), jednakże tyl­
ko oficjalnie- dla pozorów, aby me zrj waó 
stosunków z Francj;}, która mogła Anglji 

! za-rekodzić na Wschodzie. Po cichu jednak- 
'żo sprzyjała Anglja ciągle i sprzyja dale] 
Niemcom, a wybitny ekonomista angielski, 
K e y n e s ,  sławnymi ari.yktił.-tmi. a nawet 
onobnemi książkami „udowadniał11, iż obcią­
żanie długami Niomioc sprowadzi katastrofę 

I gospodarczą na Anglję Francję i w ogóle na 
Europę. Przy sposobności me zaszkodzi nud- 
nionić, żo artykuły ó-go v baśnie Keynes‘a 
zaszkodziły nam najbardziej w kv estji roz­
działu Górnego Śląska.

NiemiEej od Angłji znaleźli Niemcy ponl©.’ 
cznfków 1 w Ameryce, gdzie opinja publicz- 

1 na podzieliła się na dwa obozy: za i prze- Iw 
Niemcom. Powód podziału był nie tyle uczu- 

j ciowy, Ho raczej kir.iecki. Wilson bowiem 
i jogo; partja sldaniała się bardziej ku temu, 

•aby wszy^lliis ilługł umorzyć, a przez to 
uwołir'' i N iem c y  poś.-ednio o<l idaccitia od­
szkodowań. Jednakże plany tc, jako zbyt 
jMefitfiiO11! nie zuclazly poprwch u svlększo- 
ścl społeczeństwa amerykańskiego, któro 

I dn.ło swemu przekonairu wyraz przy wy b o

1 Hok 1922 rozpoczyna się na świecio pod 
baslem ^odbudowy Europy11. Wiadomo 
Bzan. Czytelnikom, że aoszta ostatnie ‘ woj 
my europejskiej bylj tak wielkie, iź za po- 
>onrę wydanych na- wojnę pieniędzy tnożna- 
liy było najwięlcszą pustynię na świecle Sa­
harę imającą 9,160.000 km*), w przepiękny 
ogród zamienić. Kaszta te jednak poszły 
^2 dymem pożarów" i zamiast budowania, 
zniszczenie Europie przeniosły.
/ Sumienie świata zawyrokow ało. iż koszta 

powinni zapłacić cl, co wojnę spowodowali, 
jL j. Niemcy. x r l  231 traLAatu wersalskie­
go, w części ósmej p. Ł „ChAszliodowania” 
powiada wyraźnie „...Niemcy i Pb sr^zymie- 
tzeńey, jako sprawcy są odpowiedzialni za 
wszystkie szkody i strcly. poniesione przez 
Ilzady sprzymierzone i stowarzyszone oraz 
przez ich obywateli na skutek wx>/i> 
Jednakże już w  nastęnnym art. 232 czyta­
my: ,Rząuy sprzymierzene i stowarzyszone 
uznają, że zasoby Niemiec me wystarczają

rze nowego prezydenta Planów Zjedtioc.zo-
BK»aa^wjW!B3ar.p< s g g a g „'  uh. w  mlojsco ho«iem Wilsona   bloaH-

jsty —  wybrano Hardłnga, k t ó y  rządom  

| angielskim, francusik;m niemieckim i t  d. 
powicdz/al ciężkie słowa: „Płacić trzeba
dhnr! Ameryce —  I to płacić wszystkie co 
do jednego dolara".

Wobec tókiogo stanowiska "Ameryk!, mu­
szą rządy europejskie wytężyć pracę w po­
dwójnym kierunku: po p:erwsze, wyegze­
kwować na Niemcach obliczone traktatem 

i weronisk'm długi, po wtóre, rozwinąć do 
'możliwyeh granic sprawność swej polityki 
handlowej, aby na handlu zarobić tyle, iżby 

pokryć wewnętrzne potrzeby^ i 'ługi zewnę­
trzne ratami spłacać.

Ale z fcięi handlować?
Oczy wszystkich rządów zwracają s?ą na 

!niezmierne obszary Rosji, zajmujące piętna- 
stą część suchego lądu na kuli ziemskie], 
na nieprzebrane surowce, niezgłębione lasy 
togo kolosa, na obdartą, bosą i głodną lud­
ność Rosji, któraby wszystko, kupowała, 
gdyby miała co i za co.

—  Jeśli z Rosją nawiążemy stosunki han­
dlowe, to wszystkie diugi potrafimy zapła­
cić —  mówią Niemcy.

—  Jeśli w Rosji otworzy się nam rvnek 
zbytu, unikniemy przewrotu ekonomicznego,

| który nam grozi z powodu nagromadzenia 
, to.wąmty i pieniędzy, —  jnówl Ameryka*

na zapewnieiiie zupełnego odszkodowania 
za wszystkie strttty i wszystkie szkody.. 
'Wobec togo wylicza traktat wersalski w t. 
zw. anneksie do art. 232 —  w 10 punktach, 
te szkody, które Niemcy nie tylko mogą, 
ale pod zagrożeniem egzckucj wojskowej 
muszą wynagrodzić. Suma tych ko ltów  
wjmosi. 220 mli jard ów marek niemieckich 
w złocie.

Przebiegła dyplomacja niemiecka wysila­
ła się przez S lata i wysila się dotąd, aby 
Rządom sprzymierzonym wykazać, że Niem­
cy nawet tego zapłacić nie mogą. Różnych 
w tym celu używali Niemcy środków; raz 
pozorów rewolucji bolszewickiej, dmgi raz 
fałszywych bilansów handlowych, fałszy­
wych alarmów w  p-asie, przedewszystkiem 
zaś dyplomatycznych a chytrych zabiegów 
w rządzie angielskim i amerykańskim, aby 
sob'9 to rządy zyskać i zagrożoną egze­
kucjo wojskową udaremnić.

llriglja odrzucała oficjalnie prośby Niein-

i
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—  Jeśli państwa zawrą um^wy kupieckie 
z Rosją, jak to chcieliśmy my już w roku 
1920, to Niemcy się bat (Izo nie oelabią, 
Francja' wskutek tego będzie ciągle w nie­
bezpieczeństwie odwotiu, a my zyskajmy no­
we bogactwa, mówią Anglicy.

Ten sposób więc —  nawiązanie stpajm- 
ków z Rosją —  przedstawia się rządom ja­
ko jedyna droga wyjścia z ciężkiego powo­
żenia gospodarczego ouaiz odbudowy zni­
szczonej Europy. Plan ten, opracowany 
przez Niemców ze stinnesem na czele, ma 
zwolenników najszczerszych w  Niemczech, 
bo kosztem majątku Rosji, a swej pracy du­
chowej spłaciliby Niemcy swoje długi Ma 
ten plan również popleczników w Ang’ji 
i Ameryce, bo państwa te poza swoim ku- 
piecliim interesem nie chcą zmniejjezama po­
tęgi Niemiec. Chodzi tylko o zyskanie Fran­
cji i jakieś odpowiednuo honorowe nawiąza­
nie stosunków ze sowietami, dotąd prz m 
rządy nie uznanomi za prawowitą władzę.

Co do pozyskania Francji, postanowili 
Lloyd George i Rriamd odoyć w  tej sprawie 
zjazd w Cannes w bieżącym tygodniu pirsy 
wsróhidziale przedstawicieli państw intere 
sowanych dla omówienia bliższych szczegó­
łów.

Większa trudność wyłania się, jeśS cho­
dzi o porozumienie się z ,,rządem" rosyj­
skim, który spoczywa w  rękach bolszewi­
ków. „Rząd“ bolszewicki, nie uznany ofi ■ 
ojnilnie prze z iiine rządy, głosi komunizm, 
a w  handlu zasadniczą kwestję stanowi wła. 
sność prywatna. Sowiety znrne są z intryg 
i niedotrzymywania unów, a w  stosunkach 
kupieckich zajmuje pierw sze miejsce słow­
ność w zobowiązaniach. Własność mywa to a 
i ustawowe zabezpieczenie umów kupiec­
kich —  to są warunki pod którymi plan 
Stinnma o odbuaowie Europy kosztem 
Rosji mógłby się udać. Dla omówienia tych 
warunków ma być zaproszony w  najbiiż- 
szvm czasie ua konferencję CJezerin,

Dziwicie się zapewne Sz. Czytelnicy, dla 
czego nic o Polsce dotąd nie piazę. Oto dlate­
go, że dotąd o Polsce nic nie mówią rządy 
zachodnie, układając swoje plany. Co więcej, 
niejaki Balfour, sławny dyplomata angielski 
powiedział o nas niedawno: „Nikt- r !e wie, 
jaka jest polska polityka zagraniczna'1. 
A  więc brak zdecydowanej, jasnej i jednoli­
tej poH+yki zagranicznej jest powodem, (fo ­
czego pnzy tym wielkim planie odbudowy 
Europy nie mówią o nas, a prcynajumlej 
nie mówią tak, jakby mówić powinni. Wizaik 
my p-zeeież graniczymy z Rosją bezpośre­
dnio na przestrzeni 860 km i mamy ten 
kraj dokładniej, niż Niemcy. W-^zak trans­
porty towarów do Rosj1 i % Rosji także 
i przez Polskę będą się odbywać. A  jeśli 
my nie zajmiemy odpowiedniego stanowi­
ska w  tym planie, to Niemcom może preyjjść 
pokusa, tłómaczyć innym rządem, że plan 
„odbudowy Europy** tylko na gruzach nie­
podległości Polski może się dokonać, bo do 
tego potrzebny jest bezpośredni kontakt 
Niemiec z Ro-.ją. A  wteuy cóż uczynimy 
odosobnieni?

Ale choćby taik daleko nie doszło, to w  
każdym razie zajęcie jasnego i jednolitego 
stanowiska w polityce zagranicznej jest dta 
nas dziś kwestją niepodległości ekonomi­
cznej. * ,

Niestety jednak dwie, a nawet trzy są 
n nas „polityki" zagraniczne. Jedną prowa­
dzi Naczdnłk Państwa, drugą narodowa- 
demokracja, a trzecią Sejm, jako wypedbo- 
w a jednej i drugiej. N io ulega wątpliwości*

żo jejynym prawnym i przed narodem od 
powiedzialnym cz_,mn!k‘eaj ao prov.adzej.ia 
polityk! zagranicznej jest Sejm, względnie 
minister przed sejmem odpowiedzialny. Dla­
tego też zbierający się na obrady p^w ią- 
tcezne Sojm powinien dopilnować kierunku 
obecnej polityki zagranicznej. Przez inter­
pelację rządu powinien Sejm sprawdzić, czy 
nie zboczyła ta jolityka z diogi, na którą 
Sejm większością głosów nieraz ju± pory po­
lityki zagranicznej kierował, a wreszcie po 
winien Sejm i Rząd dołożyć wszystkich 
siarań, aby Poiska miała w  ogólnym pla- 
nie odbudowy Europy swoje należne stano­
wisko v Fr. Mirek.

W  jodnym z ooprzediJch numerów’ poda­
liśmy w przybliżeniu sposób obliczmńa Jatu- 
nv od rolników. W  przybliżeniu tylko, albo­
wiem wzięto za podstawą ol liczonia prze­
ciętny podatek i ncmgi 9 ma rei'. Tymcza­
sem miernie od klasy gruntu, jotLni 
płacą podatku od mefg? więcej drudzy 
mniej niż 9 nu rek  Dokładną wysokość da­
niny może każdy sobie obliczyć, pomnoży­
wszy podatek grantowy z roku 1920 przez 
225 (w  Małop< Isce)- 

O ulgach w  daninie wspomniano już, że 
do iO morgów obowiązuje t. r w  degiesja, tj. 
procentowa zniżka. Zniżka ta przedstawia 
się dokłrdpSe następująco y b. zaborze au- 
stryja/ckian:
D la płacenia pcć -t lr . do 4tm .m iłka 75 proe 

ponad 41 io. do fif m. » l.0 .
.  17 m. do !*(■ m. „ 40
,  80 m. do 173 o. a 80 „
m 1.3 m. do 2r0 m. m 20 .
H 200 ui, do 846 m. m 10 „

Oprócz degresjl przyznano są następujące
ulgi w płaceniu daniny: - '

1. dla powiatów zniszczonych wojną obni­
żono mnożnik Janino wy, a mianowicie w  
bvłej Galicji: 

powiaty: gorlicki, jarorlawaJd, jaworowski 1 
turo/.ański —  220; tam weki — 218; taiuo- 
brzG6lci —  2i5; brzozowski ] peczeniżyński —  
213; dobromUski i Faki —  212; śmatynski —  
2ll. Sanocki, staro-sam Koimd, bobrecki, Jrobo- 
bycki, lwowski, -liski, seanborshi, daim ańskL, 
kolomyjski i żydaczoweki —  210; ekousfci —  
208; żółkiewski i mościcki —  206. Ciwzanow- 
ski, przemyski, r*,wsH, rtidocłri, horodeński, 
kałuski, kowowsld, stryjski, radziecł owaki i 
złoctzowski —  200. Sokolski, husiaty ński, za- 
kezczyoki i zbaraski —  195. Gródecki, uaó- 
worniański, oaortkowsM, przemyślański, ska- 
lacki i trębowekki —  190. Nam i ornecki —  188, 
tlumacki —  180; bonorodezański, roaat/ński 1

stanislawowBM —1 170; podhajecki i tarnopol­
ski —  100; Zborowski —  145. Wszystkie nne, 
niewymiemlotue Łu puwiaty w dawnej Galicji —■ 
225.

Podobne zniżki przymsno powiatom w  
byłej Kongresówce i zab. pruskim.

2. Komisje obywatelskie, utworzone prz-” 
Radzie Kwiatowej «- każdym powiecie, mo* 
gą obniżać daninę dla poszczególnych gmin 
w powiedc I osób o 2, 3, 4, a nawet 15 pro­
cent ogólnej sumy.

Zt iżld te przyziiano są tylko dla płatni­
ków podatku gruntowego przedewszystLiera 
tych, któizy w  gminie ponieśli większe stra­
ty r "żez wojno, niż Ani. Gdy gbweodarstwfll 
znajduje się w  tak dęikiean połcieruu, że 
Źaphtewiie daniny groz-iłoby mu rtaną. Ko. 
misjji obywatelska może całko-vvide zwoł- 

od daniny.
3 Prawo do k irzystanir z ulg mają wszy- 

płatnitcy podatku gruntowego poniżej 
30 ha tór. 50 morgówl. ktoczy gosoodamtwa 
zaniedbali *  powodu długiej choroby, śmier­
ci głównego gospodarza, stąroócĄ właścici łla, 
znanej ogólnie nęrlzy właściciela i t. p.

4. W kryscy pogorzelcy bez względu na 
ilość grunri maja prawo do ulgi.

5. Nowi nabywcy gospodarstw z parcela­
cji rządowej, mogą być przez Komisję oby­
watel ką zwolnieni od połowy dumny, o ;le 
zostali praoo Urząd Ziemsiki zakwaliLkowanl 
jako^ ci, którzy w  obocai nu roku nie moerą 
oł^cić ponad 20 procent sumy szacunkowej 
nabywanego gruntu,

o Ulgi InćfTwidunlne 1 zn. nie dla ealcj 
gininy tylko dla poszczególnej osoby w  g-mi- 
nic. a. p. dla gospodarza Jakóba na Hal- 
kówoo, może pn yTiiać rada gminna, uic w  
tym tylko wypadku, o ile powiatowe Ko- 

obywatelsku przyznała ulgę dla ca%J 
"miny. Itada gminna m̂ >że w toly rozsądzić, 
kto w  gminie zasługuje na większe prawo 
komrrctania z u lgi

7. Próśb i c nlgp n a W y  przedłożyć Ko- 
m.^fl ob^wnłełsłr!sj w  nowłeds w  eiawo 3(1 
uid po Ogłoszeniu im-ponsądaenla wykc naw. 
daniny^

Oo. orzeczenta Komisji obywatelskiej 
*'•"ysłutamie płatnikowi prawo odwołania sięj 
do Dyre ftora Iznv Skarbowe! w  pr&eciągu 
tó dni Prośby o rozłożenie daniny na r u ^  
lub na przeciąg ezasu do 5 lat należy wno­
sić w  twm samym ienmaile do Ihzędu poda- 
tkow :

8. Od daniny są wołu- ca!ktovfc!e: Pań­
stwo i urzędy, związki samorządowe, insty­
tucje hn mani tamo i oświrmwe, uliezoioc.zo- 
ma opołec sno, w iązk i zawodowe i ko 'orany. 
Nadto niektóre kategorje lokatorów, jaka 
ambasadorowie obcych państw, strów do­
mów, osoby utrzymujące się ł ofiarności im- 
bliczDej i t. p̂ , ale te t W  dotyczą miast I 
miasteczek, o ecem uaipŁasemy w  następnym 
r. umorzę.

t f  H

Na pla»m katedralnym w  RonS trtynopo- 
lu stanął w ostatnim czasio pomnik Papieżu 
Benedykta XV. Dnia 11. grudnia z r. odby­
ło sie uroczyste odsłonięcie tego r'omruka. 
>■ pomniku tym widnieje napis:

lików, w  mieście, w  kitóram Jocyrhczaa u r
było żadnego pomnika na placu publicznym, 
bo Turcy posągów nm figur na otu artych 
miejscach nio stawiają. To teł pomnik pa- 
piiża, pierwsz-w w calem państwie tuiockiem,

„Wielklorru Papieżowi —  W  tragicznej iam yrięksse budzi zainteresowanie. Za
rodzime świata —  Benedyktowi XV. —  
Dobroczyńcy narodów —  Bez różnicy naro- 
dow oj;i i rcligji —  Na zrak wdzięczność* —  
Wcchóii —  1914— 1919**.

Pomnik ten wzniesiono z  hojnych skła-

wiellde serce, za słowa pociechy, za pomoo 
moralną i materjalną Wschód odwdzięcza 
się Papiożowh, w sposób godni, siebie, „rspa 
małym jamniki om, który w  pokoi eu na 
świadczyć będaie. io i tam moralną głową

dek muzułmanów, żydów, ormian. greków, iest Papież, 
protestantów —-  i wogóle wszystkich kias 1 o*yż o  nie pTZTkre, be p.>gaite cryją  
społecznych —  od sułtana aż do wicekróla Pa.p5e®i i to p-iblicznie i na :y w ją  Gos 
Egiptu, od wielkiego rabina Turcji, aż do '„Dobroczyńcą narodów**- a katólic- « o  an.e* 
patrjaroby gruzińskiego —  i to w  stolicy wara ją i  jakimś tam „taljauejm, Gc na^y- 

| islamu, w kolebce berezyj i schizmy.
1 Pomnik ten śtań&ł bez wepórnuziołu ku*©- j
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Wędrowali Trzej Królowie.
W ^df&nm i Trze j Królow ie  
Nie wiedzieli, 2c za ś&5rti 
Jdg łany zbó i.
N ie  wiedzieli, że dc szopy 
Wszystkie m sze  walą chłopy  
Od tych złotych z ó r z !

Słucha jeden, słucha drugi, 
Skąd tak cudny głos?
A  to śpiewa nas: skowronek 
Za  poarzękiem kos;
A  to nasze łany, grzędy 
W yśpiewują precz kalendy 
Skroś p o ia n m jch  10$ '

p rzy sz li K ró le  do Bctlcem,
A t tu nowy cud/
Py ta  Jezus: „A  ydziet chłopy, 
Co tu przyszły z bud?

Gdzie Mazury, Krakow iaki,
Ku jaw iak i i Slązaki,
Gdzie m ó j cały lud

N ie  zawstydzi się przed K ró lm i 
Za swe dary chłop,
Nad kadzidło i nad m yrrę  
Pachn ie  żytn i snop...
A  pszenica się migota.
Cudniej od szczerego złota  
Pad mebieski strup.

ł stanęli wszyscy kołtm ,
Tak, jak wyszli z chat.
1 huknęli: —  „ Pochwalony**
Na caluśki świat...
Odhnknęły góry, łasy:
—  „Pochw alony po wsze czasy > 
D ó j nasz, ludzi B ra l l “  ■

M A R oA  K O N O PN IC K A

Sprawy polskie
R sd a  Ligi Raridśw nm Mzie Nzić 
e Fslace. Skutk: rgzrzarzir.śa ŵ or- 
izep terjrc: n Litwiejisi się pekaẑ ą,

Szesnasta sea^a Rady iJgi N arodów - rot- 
jjoomie się dnia 10 stycznia w Genewie pod 
przewodu,ctwem Hymansa Ze straw doty­
czą cyc b Polski znayiuja się na porządku 
dziennym następujące sprawy:

1. Snnawa nominacji wysokiego K3omi?a 
pa* dla wolnego miasta Gdańska.

2. Sprawa protestu rządu kowieńskiego 
przeciwko wyborom do zgromadzenia orze­
kającego na terytorium Litwy środkowej.

S. Sprawozdani© sekretarjatu generalne­
go  o raecmym stanie rokowań gosoodaT 
czych pojsk,:-nlemiecklch w  sprawi© Górne­
go alaska.

W idnie zachodzą obawy- czy sprawa Li­
twy wy toczona, ponownie przed obiady Ligi 
nie ulegnie aowcmn eagnutwaniu. Rząd ko­
wieński jni protestuje z góry przeciw wy  
nikowi glosa ‘-smia w  Zgromaczenu oarreka- 
jącetn. Powiaty z 50C tysięczny ludnością 
polską, przez uchwały Sejmu IG listopada 
ł92 l odl Poiak.! oderw-ane, stają się już piłką 
yr Tokacn żydowskich i aieiydorttakicn dy­
plomatów.

Z a g r a n i c a -
m

Rozruchy w Egipcie.
W Egipcie wybuchły tu i ówdzie recni 

chy przeciw żydom i Anglikom. Aro*&to>wa- 
no około 400 osób. Angielskie wojsna obsa­
dziły wszystkie ważniejsze miejscowości. 
Lodzie angielskich okrętów bojowych kon 
trałują przestrzeń wadkn Nilu.

W  związku z rozruchami w  Egipcie przed­
sięwzięto liczna aa ssaiowania w  fe d jf j*

Czsroraj car prawuzhrym carem.
Dnia 1 stycznia 1022 wchodzi w  życie 

w Rosji sowieckiej nowy regulamin wojsko­
wy, oparty na służbowym regtAauiiuie 
przetwoje-inyits. Osobnem rozoorządzeniem 
^rocki przywraca w całej pe.nl dawną wła­
dzę dowódców wojsk wszelkich stopni, usu­
wając Rady żołnierskie. Wszelkie próby in­
terwencji ze strony Rad żołnierskich uwa­
żane będą w przyszłości za bunt i jaiko tar 
kie ścigane pjzez sądy woiflouia.

Francją.
Wskutók isitorpeiacj! w Izbie deputowa­

nych w bp*awie bslnkructew banku Lancu- 
sko-caIiuJdeso, generalny sekretarz nami- 
storjum spraw zag- :uiicauych p. Ecuthek/t 
podał a© -do dymisji.

W a ż n a  k o n f e r e n c j a  
g o s p s i l a r e z a  w  C a n n e s

W  Cannes- we Francji, ma się odbyć 
w bieżącym miesiącu bardzo ważna konfe­
rencja gospodarcza. Główną rolę na tej kon­
ferencji odegra Anglia  i Francja, jakkolwiek 
i inne państwa będą reprezentowane.

Briand zwrócił się do . rządów W ielk iej 
Brytanji, Włoch, Stanów Zjednoczonych. 
Japonji i Belgji z prośbą, aby wrysurrryrr 
swoich. przedstawicieli na iconfereneję v, Ćan 
nea w  dniu 5 stycznia 1922 r. Program kon­
ferencji obejmuje sprawę odszkodowań oraz 
sprawę zwołania konferencji między naro­
dowej.

Dola najbiedniejszych.
Gdy się przyjrzeć dziś stosunkom na wsi, 

to zauważyć można na każdym kroku nę­
dzę i smutny los małorolnych i bezrolnych 
i jak ich krzywdzą bogatsi, a zwłaszcza sa- 
n.oluny wzbogaceni z piastowskiej partjL 
W  czasie wojny ci Dogacze zasłaniając się 
gospodarstwem i zajęciem koło niego, wy- 
kręcali s;ę od wojska a po wsiach rohili ró­
żne „szwndle11, bogacąc się dzień zs dniem, 
podczas gdy biedacy służyć w  wojsku mu­
sieli Ten biedny lud, najwięcej .położył za­
sług około wyswobodzenia Polski, bronił jej 
przed nawałą bolszewicką, najwięcej też 
z inednego ludu straciło żarowi©, nabawiło 
się chorób i kalectwa. A  teraz, po wojnie, 
uganiają ci bogacze za dworami, skupują je, 
stać ich teraz na różne zbytki i wygody, 
podczas gdy biedacy w  nędzy, nieraz bez 
norania oduwój i środków do życia. I jak 
sie odpłacają ci bogacze tym, co bronili ich 
majątków przed wrogiem? Oto gdy najruią 
którego .io pracy, to płacą mu sto marek 
dziennie, któro teraz imają wartość zaledwie 
10 Jawmy oh centów. Za całoroczną służbę 
ofiarują dorosłym sześć do ośnnu .tysięcy, 
co nie wiol© warta wobec dzisiejszej droży­
zny. Sami ci bogacze krzyczą na cało gar­
dło, że tysiącami służbę płacą, a to jednak 
ten najemnik lub sługa kupi za to? Uto le­
dwie rękaw do koszuli lub jednego buta 
z drewniana podeszwa, a zresztą chodzi na­
gi i bosy cały rok w  nędznem, połafanem 
ubraniu. Nogi poobijane, popękane, krow się 
ł  nich sączy, dla braku obuwia. Po tej wiar 

j śnie krwi swych braci, lecą zbogacenl pia- 
stowcy i Inni bogacz© na kupno dworów 
i majątków.

Obdarci ci nędzarze pozbawieni są takiś 
potrzeb duchowych, z nadejściem nioJzfeli 
dla braku odzienia i obuwia nie mora być 
na Mszy św. i wypełnić przykazania Boże­
go. I jakże nio mają nienasyceni piastowcy 
ściągnąć na siebie tukiem postępowaniem

EUGENJUSZ M ALASZEW SKL

Koń na wzgórzu.
* )  L

—Gdy jest mi smutno, siadam i piswę. Bez­
ładnie ąpisfuję dzieje życia mego. W  pamięci 
kholałej, cierp ącej nad wszelki wyraz, 
wskrzeszam zdaszeają z ubiegłych kilku la t

Jestem inwalidą Wielkiej Wojny. Spę 
dzajn czas w naszych górach pdflsklcih, w T a -  
tnach. Ciało moje m?kłuje się teraz w  sto­
rn©, zwanym reoouma"escetioją. a dusza, do­
pełnia ciuuownej czynności, która, nazwał­
bym: >*pr7-ycho.Izeiiiem do siebie11. Byleiń 
daleko od (niebie, daleko. Pąinikowołem ku 
samemu sobie larami całemi, orną© pcaez cu­
dza i właara trew , a  oto przychodzę jnż do 
Siebie...

Patrz© ra  zimowe Tatry. Cudne są. Cóż 
na świeere zrówma^ się może z tym powsze­
chnym. nieokiełznanym wybucirem takiej 
olbrzymiej masy ziem;, poe-^-waiącej się ka 
miienną potęgą ku roziwa,rtemu na oścież 
błękitowi? To ziemski glob podaje swe dzi- 
ide, natężone pioim basaan uściśl om nieba.

Kiedy w  jamę południ© oglądam śnieżne
1 wiTchy, zoiśnione wiełkiem  słońcem, ja1!  sac 
iskrzą, rażą© snopem blanków, jak gdyby 
wykute w  kiyszta le górskim, nabijanym 
djamoukani, —  gdy się wj>a truję w potężne 
regle, poroide całkowicie równą, jak zieiLono 
konopie, smreczyną, tkwiącą raz przy ra­
zie, n iby los pierzastych str^nł, zamw r/.o- 
nyoh gęstą salwą przez ziem ię w  wysokie 
niebo, —  skądś odedna dsuszy, powstaje we 
mnie niewresłowiona miodlltwa, zrynca się 
krótkiem zachłyśnięciem tkiękczym iy szloch 
dla Stwórcy- iż On. k tóry stworzył z riczo- 
go te wielkie, srebrne, porosłe iró ró iró in  
drzewem g ó ry  zechciał n>wn'eż stwo zyć 
i tę nodze wspaniałą, jaką jest człowiek, jaką 
jestem ja!...

Lecz wraz r. mgłą, która w  pochmurne 
dni sączy się z  wszystkich w.czolńi górskich, 
snuje się z  rozpadlin skalnych i spełza w do- 
l'nc rw>ją pr/y tła czającym, ponurym tuma­
nom, —  rwała ją się na mnie, niezem i© góry 
riewyrażnie piętrzące się^w mgłach- godizmy 
naąstraszliwszcigo ucisku ducha. Wałęsam 
się wted v wśród smreków ośilizglycb od u il- 
coei, rw ^za ją tp reb  bczwhidne gałęzie, nib^ 
łachy molcri\L zeUanej odzieży i w  znękaniu

nlezmiemom tęsUoiio do dobrego słońca. N a ­
chodzi mię wtenczas mój daw ry smutek. 
Czuję, czern w  istocie swej jest cielesność, 
moja, zmiażdżona r.nzcz wojnę. Obmlcrźle 
°.ioo:e czuję, jak gdThjra ni© ludzką był isto­
tą, ale ociężałym worem schorzałego ciel­
ska, napełnionym miazgą zdiuzgotanych ko­
ści, oraz luźnymi motkami nerwów, -wyszar­
panych z© mnie nitka ru> niteo. jak na szar­
pie do ran wysz-airoywa się stare plółno.

Na mych przecliadizkach samotnych chce 
in! się wówczas drzewa przydrożne obejmo­
wać, purzyciskać je  do piersi z całej siły oby­
dwoma rand on7  i płakać w  głos, nhiikać 
wielkim, niepowstrzymanym płaczem...

n . :
W  pamjętnjTn na w ieki sierpniu, kiedy-to 

wszyatiki© lądy i m ftza, pogrążone w gmi- 
śnym pokoju, stanęły naraz w  oignżu wojny 
powszechnej, w yu szy łem  i ja, wtłoczony 
musem w- nie swój, nie polski szereg, na 
póła wielkich bitew.

Do owej chwili gospodarowałem roztro­
pnie na morgach odziedziczonych po o.rm, 
oieszac się sławą, zawoła nea-o na całą oko­
licę kreczkosieja. N a  sospódaijstwifi oostał
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pomsty z tircbat za b rzy tw y  swej braci? 
Krzyczą  oni. że dużo płacą, ule nicili to Do­
równają z U’ iii co sami żądają i biorą za 
wszystko, co mają Go sprzedania, to się 7fo­
ka że, że oni plac:;. zab-dwie czwartą Ci.ę;ć 
tego. co się należy, licząc stosunkowo do 
ich dochodu. W  czasach przedwojennych 
tacy wyzyskiwacze za sprzedanie jednej 
krowy mogli nająć w służbę dwóch parole 
ków, dzisiaj m^gą Ich nająć sześciu i wię­
cej. Oto różnica! oto ścieżka zlana krzywdą 
drugich, po której lecą po dwory, a co gor­
sza i po ziemię, przeznaczoną do parcelacji 
między małorolnych biedaków. A  bogacze 
ci sami nie odczuwają tej drożyzny wobec 
wielkich dochodów. Błyszczy na mcii obu­
wie szewrowe i boksowe* kołnierzyki metro­
we i krawaty m ier'ą  się w promieniach 
słońca, żony zaś i eóU i w pluszach uginają 
sic wspaniale na francuskich olwnsach a na 
głowio pełno mają różnych kości, grzebieni,
m iii a m iT u j  t  li

znplnków i różnych świecidełek, na to 
wszystko Z3 Ś jest marek podostatkiem. Oto 
smutny obraz dzisiejszej miłości bliźniego, 
jedni vr rę tlzy  ostatniej, drudzy opływają 
we wszystko.

Czyż nie jest obowiązkiem Ministerstwa 
opieki społecznej czynić coś w  tym wzglę­
dzie, zająć się losem biedaków i nie dopu­
ścić do czynienia im krzyw dy? W szak i oni 
są obywatelami polskimi i jako tacy muszą 
wypełniać wszystko, co rząd od nich w y ­
maga, Zda.je śię jednak, że tu rząd nic me 
pomoże jeno wiara ów. prawdziwka w  sercu.

Jeżeli ktoś z Czytelników chciałby spraw­
dzić ton smutny obraz, niech idzie na wieś 
i dobrze wszystko obserwuje, a sam s'ę prze 
kona, że to me przesada, ale prawdą naj­
szczersza,

Józef Cierpień z Z.,
Czytelnik i stronnik „Ludu katolickiego".

Na złudzeniu opierali się i opierają cl. 
którzy ludowizm witosony pogodzić i połą­
czeń oragnelihy z jakąkolwiek pnnją kato­
licką. N iec.hżc sobie to pragnionio i biedno 
mniemanie w\ biją z głowy. Przeciwnie; 
niech raczej wszy >t.kie swoje wysiłki praw­
dziwie patrjotyezne skierują ku tóimi, aby 
wszystkie partjc katfolickie, clirz.ościjańskie
i zdrowo narodowe pol.']czyć przeciw tomu 
Szkód: 'kowi religijnemu i na-odowcmii, ja­
kim był. jest i będzie ludowizm wilosowy, 
który niedy nie był t nie bidzie ani kuto 
lickini ani prawdziwie 1 Istot im narodowym 

U. wyższe słowa stwderdzają następu tace 
dowody i to świeże. 1k) zaczorpn ete ?. rrlcd.i- 
..Waogo wiecu publicznego w Bot>ccycai.li:

I. dowód: Na wiecu publicznym ..wito 
jjowców" w Itopoztyach w dniu 12. XII 1021 

-Ł* interpelował - ks. Kope-mckl p. Witosa: 
vt jakim stosunku zostaje ludowizm i  san, 
jen-n ra7.es do relifjl katolickiej? ;; : 

Odpowiedź p. Witosa byłą taka: 
„Pa-agraf ó nowego programu, ułożonego 

ha kongroue Tiastowców w Warszawie ''jo 
Bzezo nio ogłoszonego'! streszcza się w tein: 
„że Ludowcy rcligjl clirześcijańskłcj nie tę 
dą zwalczać".

Ozy talu program wztlcdem Kościoła ka- 
LJii-.kiego wystarczy dla wierzących c-ldo 
pów. którzy za Witosem glosowali? Chyba 
nio! Chłop polaki nigdy sję na to nie zgodzi, 
» '  f wtedy, gdy w tvm lub w przyszłym Sej­
mie uderza na religic katoUci.a: Tugutow- 
cy, Stąpi nożycy Sooj.dy, żydzi, p-zoclstawl 
c ' w y b o r c ó w  śatolików mieli tylko cicho 
Biializbć i „nie zwalczać roligji chrzęść.".

ekonom., wąsaty szlagon, stary wyga fo l­
warczny. pełen osobowych cnót ekon.wn- 
enkic.h, z okrągłej tuszy i ogorzałości oizerst- 
Wych lir- podobny do bochenka dobrze wv- 
pieczonego chlobą, legenda folwarczna gło­
siła wprawdzie, że pan el-onom rreicdnei 
Boiki ciomnej moją pszenicę sandomierkę 
wyprzedaje pono pr/cbioghrn żydowinnm 
a rolii to poilcryjonm. na własne wyłącznie 
ryzyko, lecz lody to pogtoski trockie do 
Sprawdzenia. I ias io tz i zazdrościli; mi rncgó 
wielkorządcy, z którym w  mezakJóconej ży 
liśtnv harmonii.

W  charakterze zaś dziedziczki samm-gad 
nc- pozostała w domu srost.ra. dużo odemnie 
młodsza dr/iewecziks s'odemnastn!etnia. ty­
powa „panienka ze dworu", błękit no-Win 
i jasnowłosa istota z rumieńcami wiejskiego 
zdrowia na wiecznie przekornym buzi; ku. 
Przepasana fartuszkiem z różowego perkalu. 
rząd".'ła się w, ccii cm domu, jak szaira gąska, 
riwio to iropodzielno jej królestwo. Dla i ci 
dziewc^ęot.wa brałem ją vpó ł na ser jo. Ody 
zabierała głos w sprawach, należących do 
mnie, karciłem ją żartobliwie, mówiąc: „ C -  
cho mi baefi- smarkata! E W  słuchać a ooo- 
by nie _w*Ućl“ _J.> ću u ^ a  jf^W ców  zad a ­

Po kilku jeszcze interpolacjach zgłosił 
ks. kanonik KopcrnKiki następująca rezo­
lucję: ■ .

„Zgromadzoni na wiecu cfiiopi katolicy 
powiatu roi>r‘z.yc.kiego. a należący do stron­
nictwa Fiaz.ta za py tuja obecnego tutaj swe­
go 1 'rc/osa p. W itosa, c/y w dalszej działal­
ności politycznej i w programie swego Unio 
w i/.mu wywiesi sztandar katolicki Chrystu­
sa ukr/y/Owanego?

Zgromadzeni żądają od p. W itosa, aby 
pod tym znakiem i w imię jogo zasad roz­
taczał u gory i na dolo pracę nad zjedno­
czeniom wszystkich stronnictw' ludowo ka- 
tolici;;';;h i chrześcijańskich.

Przewodniczący zebrania jednak tej re­
zolucji nie chciał poddać nod glosowanie, 
a odpowiedź p. Witosa byki taka do.dowrtio:

„Refisrja jest fzędzą prywatna, k a żd v  jest 
katolikiem u siebie w sumieniu —  do po­
lityki re iirjl n’ e trzeba mieszać". „N ie -d o ­
puszczał się żadnej więcej dyskusji w tej ma- 
terji-1. 1 rzeczywiście nad v nioskiem zglo-jzo- 
nym n:e dopuszczono nikogo do glcau. Oto 
wolność u ludowców.

Nie łudźcie się cMoo!: Program wifoso- 
w y nadaje się raczej dla żydów  w Polsce 
n.n:żcli dla ka.fo!i> kich chłopów polskich. —  
Ton program bowiem pozbawi was prawdzi 
w ego Mesjasza w  osobie Jezusa i Jogo św. 
wiary, a niesie wam i podajo mesjasza ży ­
dowskiego. Czas najwyz,szy zawołać: Chlo- 
ni polscy precz z W itosem! a łączmy się 
w  jrulno wielkie Stronnictwo knlolicko-Iti 
dowo jak Polska długa i szeroka p o i ha­
słom: „K ato licy  Polska*'.

Świadek zebrania. *

W sprawie 
posła Bączkowskiego.

Pod koniec 1921 roku y yszła z druku bro­
szura wykazująca niektóre bardzo szkodliwa 
dla ludu wiejskiego następstwa, wywołane uza­
leżnieniem polityki ludowców cd czynników, 
wrogich Kościołowi katolickiemu na saemjfiełł’ 
polskich.

W  z. orze konkretnych przykładów, wylu** 
żujących szkodliwy wpływ tak zwarej poiirykS 
luuowrowe znalazł się też znany z prasy kra­
jowej zarzut, obwiniający poela Bączkowskie* 
go o wywóz s lór zagranicę.

Podpisany, któremu p rzek a s-rno wspomnianą 
broszurę do przejrzenia, poczuwa 8'ę do obo­
wiązku zwrócenia uwagi czytelnikom broszu­
ry, że sąd marszałkowski oczyścił nosła Iłąc*- 
kowskiego z czynionego mu zarzutu i że icobeo 
tego zarzut w broszurze, skierowany pod rdro­
som possła Raczkowskiego uznać należy za nie* 
ak^alny i nieistniejący.

Ks. Jan Madej, pesoł do Sejmu,

,\

Zniżka sen tytoniu.
W  celu zapcczą tkerwanta zniżki cen, wydało 

Ministerstwo Skarbu rozperządzenie. oliowiązu- 
jące o«l 1 styczna 3 9 g 2 . r. na mocy którogd 
wszysekte ta iy 'y  tytoniowe na fabryka!y m* 
chodzące z przedsiębiorstw rząd o wy ik ulegają 
dnniSwft o 23 juccent. Dotyczy to rozporzą­
dzeń e ty’ko fabrę’karów rndowyrh, jednak 
oczywist cm jest, że i prywatne fabryki wobec, 
togo będą zmuszone zniżyć swe eony.

i w c ę j t ż p f sma&iSFź >v}f> vy v  p ro a  j W  yyjęfjyyioNa v

Kia rozrywki.
JAK SIĘ NARODY W ITAJĄ. *

Podajemy witania w różnych krajach w do* 
slownom tlóinp.czun u s danego obcego języka: 

Angielskie: Jak wy czynicie?
Francuskie™ Jak się paa niesie?
Wtautfo’: Jak pan s:oi?
Niemieckie: Jak panu idzie?
H olenderskie; Jak jcflzicez?
Szwedzkio: Jak pan maże?
Egipskie: Jak się pan poci?
Chińskie: Jak jest z twym iołądk'emV Oz 

zjadłeś swój ryż?
Polskie* Jak się pan miewa?
Rosyjskje- Jak wy żyjecie?
Pen,ki«; Oby twój oiea nigdy nia był joniej- 

szył -  - ' '

KCtaufJu: -m. a  ' n-.E.fj

liśmy z „oisobą" sami, wc dwoje. Fochaliś- 
rny się ogromnie. W iele jest różnych miło­
ści na ziemi, lecz. Która z tych p-Yowyżsty 
miłość brata i siostry? M orzyć ją wolno je­
dynie miara jej własną. Ona jest szw/ytem 
ludzkie!; mdości. W yższe ponad nią jest ty l­
ko uhćsrwlcnio anielskie, podobnie, ja.k n&f 
perłowym ołdeldom n-iosei.nym istniaią jeno 
lazury w ieczysto lld y  się Królestwo Boże 
z i :Ci na zioml. wszyscy ludzie będą się ko­
cha? taką miłością...

K ‘ig ’o rozsu n ie , spowodowane mojem 
pśjjściem dc woj.ś!<r., spadło na nas obojga 
:n,k cioę zn: do w ielkiego nieszczęścia. Do 
śmierci będę prn-iętai sz.croko rozwarte- 
stira-znie z.apł-ikane oczęta t w  naleganie, 
rcawie dzderhino:

— Wracaj, braciiztt. n l y  i zd ów. W ra­
caj c/empredzej, jak tylko Lędziosrc n.ógł. 
Tak mi jakoś serce kraje s'ę okinitnio. Kie 
m.asz. pjji;c;n, jak ja ci _• brr. d/c kocham.

Od togo czasu nie nadzieliśmy się więcej. 
Ma r y  g,-m było je j na inne.

Wi.-rófre (fo rozstan iu, linia frontu o-łcię­
ła min od mych okolic. Ani jodncgi> nie 
onrzą m-łem listu. JVojua crlkiem mię po 
d u o if ja  X’c pieu nszya* vh.u, ąpi^Jpoj /m

w ciągłych marszach i kowjr-mnrsyaeb, w  
ustawicznych potyczkach i bitwach, przy* 
/wyczaiłem się znakomicie <lo nowego rze* 
ttiioMa. 1’rzosbilo mię nawet razić to morza 
moskiewfszo.y7.ny, które się rozlewało koia 
mnie. W jego przipiływach 1 wlplywuich* 
r.cwcięstwach i pogromach, czułem się niby, 
jedna kropla wśród niezmiernych wóii, nor* 
wana, naośHp pętlom żywiołu, biernie wtomal 
swej fali. Frzokonalern się, żc człowiek! 
wszystko z3’’osie. wszystko przerwyeręży, ztt 
wszysr.kiom się r iy jo, Wszędzie bowiem* 
flltłzioikolA-fek jest on pi-zec!uvln:em na z.ie* 
m! są ludzie. bFźni jego. ł ie lepsi odeń i nifli 
gorri, A wszTdikicb ?accrv w jedną ólTłr^r* 
mią. chociaż śmtortolnm zwaśniona rodzinę, 
to oto endomna ws.rvóleota: orlwicczna W! 
każdym iskra człowieezońst.wa. owo rieuga- 
szzme boskie coś, które jest atansze od r5* 
>.nic rasowych, mocniejsotę od zliiorowoj nie* 
riawlśei narodu do na.rcdu. ndek-ze od bo- 
ha/orstw woiennych, a w swej cierpliwości 
prrwnłonhiśącej —  tm,nisze, niż. erudka radu, 
dc-ogocenniejszego, jak wiadomo, cd uaj* 
czysfcnaej wody djameritAw. -b|

tC  dakry BJahpij
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SHeroia «fca zasM&fflrayefe aieiMeray
r s in ik ó w .

W  rwiązkiu z realizacją ustawy sejmowej 
” 0 ®®daniu z :emi żołnia/zom wojaka pol- 
sk ego - przewidziano nadanie pewnej ilości 
i  aroal, ttrząpisaoyśń ustawą, o obszarze 45 
J\a! k j.  około 85 morgów małopolskich. 
RI’r-a wrae-nymi do otrzymania p ow yższy ji 
paroeS są przedewszystkiem kandydaci, któ- 
*sy odpowiadają następującym waru"koni: 
®) wykażą, że posiadają wykształcenie za 
^odowo-rolraioze, oraz praktykę rolniczą we 
Ozorowych .gospodarstwach; b) doku.rnenta- 
tni wykażą saę posiadaniem zasług w  służbie

wojskowej polskiej na froncie (pierwszeń­
stwo odznaczeni i inwalidzi); o) zbyźą z obu­
wia zanie bezwarunkowego osieduena się 
i osobistego zagospodarowania otrzymanej 
działki (zawodowi oficerów 5e wobec powyż­
szego są wyłączani). Kandydaci winni nie- 
zw.&czpi© wnieść podania do M. S. W ojsk, 
(dział Osad żołn.), poparto załącznikami, wy- 
iJażującymi wymogi, wyżej pod a) i b) przy 
toczone, tudzież pisemne zobowiązanie się 
do bezzwłocznego os:edienia i osobistego 
zagospodarowania otrzymanej osady.

RezbiStB wśród plastonw .
Od dłuższego już czasu kotłuje wśród la - ] ciągną niektórzy posłowie starsi i iw w aż- 

dowoowych posłów P. S L . Osobiste ambi- uiejsi, którzy widzą w  obecnym kierunku 
cje, nienasycone jeszcze apetyty dzielą co- 'P . S. L . zaradę ludu i zdrtusę Kościoła itato- 
raz wyraźniej Klub poselski P. S. L. i cale iiakiego. Ci jednak tsie mają odwagi głośno 
stronnictwo piastowećw na 3 grapy. Jodna wystąpić ze swojom zdaniem, a głoszą tyl- 
pod dowództwem Jana Dębskiego, t. zw. ko, iż kandydować już więcej nie bedą. 
lewica, ciągnie na lewo, do Slapińskiego. | Tak  więc wcześniej, czy później P. S. L. 
Chytry Stapiński, znając niepohamowaną rozpadnie się na części, jak to się dzieje 
a obrażoną ostatnią dymisją dusze Jasia |z narodową demokracją. —  Co zdrowe 
babskiego, ciągnie Dębskiego do siebie, O- i szczore dla sprawy ludowej pracujące,

W końcu pozdrawiam Szan. Redakcję i na 
Nowy Ruk żvczę szcacrze: „Szczęść Boże1!

X.

N o w y  T a r g
Dnia 28 gridnia z. r. odbył się w  naszetn 

mieście wiec inwa'idów. Zarz.jd Związku po­
wiatowego inwalidów zaprosił na wiec ten wie­
lu reprezentantów władz, ci jednak nie byli 
łaskawi przybyć i zainteresować się losem in­
walidów. Na wiecu przemawiał peseł Bednar­
czyk, tłumaczył on ustawę o inwalida di z fl 
grudnia z. r ,  a grał on przyt.em rolę wielkiego 
przy jaciel inwalidów. Następnie zabrał głoa. 
prezes Związku powiat, p. Święchowiez, przed­
stawiając smutny los inwaikiów i krzywdy, 
jakie ponoszą. Najwięcej rozgoryczonym czuł 
się p. jreezes tem, że Minister skarbu odrzuci! 
podanie Związku o udzielenie inwap}o«n hurto­
wni t/tbniowej w Nowym Targu, którą dotych­
czas ma wdowa po p. mecenasie Gałeckim, 
bracie obecnego p. Wojewody krakowskiego, 
który inwalidą nb byt. Gdy inny mowra p. 
Kulikowski narzekał, ze władze nie chcą inwa­
lidom przyznawać koncesji gospodnio-szynkar- 
skieh, wytłumaczył 7.ohrar,vTti ks. Ryba, że nie 
ponoszą tu winy władzo, l>cz po części ust iwa 
która dozwala udz‘elać koncesję tylko jedną 
aa 2.500 ludność!, głównie znś winni temu nie­
którzy posłowie, którzy ustawę pierwotną nie­
odpowiednio zmienili. Ustawa p’nr.votna odbie­
rała bowiem koncesje dotychczasowym szynka-' 
nom od r. 10 20 . znalazł się jedn.sk jeden po

o*

■itowskkn. Grupka ta, dość mata, utrzymuje 
Się dsżęfei- ,-stanowi posiadania'1. Na prawo

Ga pisze Ne
D * jc b (* ic e ,  pn raT ja  T u c h ó w .

Dr,"a 4 pmudriin z . r. odbyło się u nas ve- 
'brujj o w  domu p. Feliksa Barana, na k to­
rom przemawiał ks. Fortuna z Tuchowa. 
W  dtużsaym rcforaicie objaśnił on pro,gran 
R. K. L.. omówił obso-emie organizacje ka­
tolicki.' w Austrj,; za czasów Luegora i w 
Kiomczech za Bismarcka, równ icż org.mi- 
z te je  we Włoszech, Francji, Bolgji i w Ame­
ryce i wykazał potrzebę organizacji katc 
łięk icj i w  ro k c e  ponieważ przeciw W :e- 
fź ę  -w i Kościołowi występują wroga w 
® jinie nictyiiko żydzi i sjcja lis-., stapiń- 
®tyey i tugu owcy, lecz także i piastowey, 
ybóciaż oni nieraz, na wiecach w duclnt ka­
tolickim przemawiają, a nawet zaczynają 
ttiow-y *1 pochwalana Fana Boga i pokazu­
ją ludz.'om róż nii-e i szkapierz© na dowód, 
że są katolikami. W ywiązała się potem ob 
Czerna dyskusja, w której zabrał glos p. Jan 
W ęgrzyn , naczelnik gminy 1 'uchc’ce, przed­
stawiając bagno punktowców, do niedawna 
by. on bowiem _ piastoubf-cin myśląc, że P.

L. wiole zdziała dla ludu i stać bodzie 
*dn a p o i 52 an,haram w iary katolickiej, za 
w *ódi się jednak, dlatego jako praktyku ią-

kat- -1 dc nie mewę pracować -w P. ?. L., 
locz -wstępuj© do R. K L. Rizemówicnio to 
Wywołało wielkie wrażenie na wsr ostki<:h 
*?%nnydh. Zabierali nasfęnni© głos pp. 
okruch. F Baran, Nil, ml j  kilka kobiet. 
Kcunona mnbrania by1 o zawiązanie Koła S. 
K. L„ Iroła mężczyzn pod przewodnictwem 
P« Jana Węgrzyna i koła k°b ief pod prze-
Wodołctwem p Ludwiki Skntchowej. Kio-

socjalistami itp. rofoimai.oiamL

T o m k ę .
Zebrano delegatek z pobliskich wsi miasra 

Wadowic, które odbyło się w lokalu katolic­
kiego Zwązku Polek duła 27 listopada z. r., 
nip pozostało bez echa. '

>V '.((ścianki z Tomik zrozumiały doniosłość 
organizm ji katolicko-narodowej, a wyraz togo 
dały, zwracając się do Wadowickiego Kola i 
do iv la ściek- ki Tonuc JU T. Gostkpwskiej 
7. prośbą o założenie wśród nich: „Kola  katolic­
kiego Związku rolek".

Dna i grudnia 2- r. wyjechała do Tom! na 
za druogaUa p. Mladysiawa DrnszczaKowska. yiitui inwaJidśw. 

Imieniem -wlościand:, serdeczr.PTni siowy, ’ 
w których można by.Io wyczuć sympatyczną 
liarmonję, istniejącą mięiłzy wsią a dworem —  
powitała ją JWP. Gortkowska.

Do prze do 20 kobiet nrzemówiła doli. p. Wł.
DeS7,ezakowska, wyjaśniając im cel organ'z 1 cii 
i zachęcając do pney nad whispern i innych 
uświadrjiuar.iejn w duchu katolickim, do po- 
stcpriwjuda napmzód pod hasłem „KatoJioka 
Polska’1.

Następni© obzuajomTa je * rpgukinrTiom, dla 
ni-eh ulożonj-m, j. przez Zarząd Krakowskiego 
lialolh-kiego Związku rolek maprobowanym.

W kofir-u brzy^rtjpiizno du wyborów. Do wy­
działu weszły miejscowo włościanki —  na pre- 
zosową (kslnoglońii:ie wybrano JIYP. Gostkow 
•dą. T nie dz'w. bo Tomice mogłyby śmiało stać 
,'Lę wzorem (Pa innych w si Kobioty to prawe 
katoliczki i Polki, a o ich właścicielce wystar­
czy, jeśli powiem, te gdyby takich b -ło więcej, 
me byłoby wśród ludu nędzy a uch owej i su .

cfJ*
j-*szcze przez lat 10 miały ważność. Tomu więc 
postowi zawdiitręcz-ają inwa.kd?.!, że 5m komisja 
przy starostwie koncc. ji obecn p dać nie może* 
lecz muszą czekać aż. te 10  lat up’ mą, (Dojv 
Red.: Tym pofgpm to poseł r.odnarezyk, on ta 
tak sio przysłużył inwalidom, choć na wiocui 
nowotarskim udawał przcjaciela inwalidów).

W cc  uchwalił następnie rezolucjo, w któ­
rych wzywa:' 1 . inwalidów, bv wszystkie sw» 
zażalenia i sprawy przysyłali do Związku stij-
jpgo; 2 . wind'’©, by inwalidom szły na rękę * 
dawały irti odpowiednio posady j nie zwalały: 
obowrą7.bu ntrzytnanha inwa-i-łów tyłko nal 
skarb -państwa: f by wszj^st^io burt ośmiel
w powiecie oddać Związltowi inwalidów, ceł eon. 
umożliwienia wybudowania s^bronTka inwa- 
lidzkieeo-, 4. posłów, by Jo gor.ąco zajęli spra ĵ

t"rja’,tK,j.
Tomickiej właścicielce i Włościankim cześć!

Uczestniczka.

C u r c k i j w .
Nic ciekawego się u na* nio zdarzyło, więc

Z ie l e n ic ! ,  p o w .  K r a k ó w . '
W  powfeefn krakowskim ©■le-zuwmo1 r-1 kilku 

lat brak Składnicy, tej instytucji społecznej 
któru.by dostarczyła ludności artykułów potrze­
bnych vr domowem i gosoodarciTem życiu, sku­
piła Kólkn rolnicze i inno 7.rzcszenia i była na 
powiat ośrodkiem handlu. Brak gotówki i ludzi 
dających polną rękojmię prowadzenia tej in 
stytucji, n> pozwa'ał na urzeezyw:s(nienip doa 
brej myśli, łrtzeeież w r. 1 Dl0 w Tstopad/jn 
walne zebranie powołało do życia Składnicę, 
Jak była potrzebną w nowiecio świadczy t% 
że obocnie li ozy 2.347 członków. skutO a 70 Kó­
łek rolniczych i Innych zrzeszeń spółdzielczych^; 
ma slcDp z uleT-im magazynem w Krakiwie^ 
11!. S/.ki k 51, fil je w Liszkach, w  Zielonkach,, 
w Mogile i w BI Ideach. W  25 mies’qcach świet­
nie rozwinęła się ta instytucja społeczna^ 
dzięki Dr, Dębskiemu, dyrektorowi Składnicy, 
który od pierwszej chwili rnjął arą nią enerrc»r 
nie i ludowi krakowskiemu, rozumiejącemu ideę, 
spółdzieVzą. Akcję hnmliowa rozpoczęła Skład­
nica skromnymi kapibiłami. udziałami członków, 
wynosząccnd 70 tysięcy koron, dzisiaj zaś O 
brr.ca on.a 8 miljonami a ten świetny rezultat, 
pracy zawdzleozyć nileży i Żwiązkowil okouo 
miczinemu, któ.ry udzioTł jej kredytu i OO. Cys­
tersom w Mogile, którzy złożyli bardzo znacz­
ny udział. Niechże ta instytucja spoi,-rzną roz­
szerzy się na cały powat krakowski, niech 
wszyscy w  powiecie, wpisując się na członków

,  jmonej scenie. Coście licznie zoszepy-
ndziLi nasz ud. Za r.iodługj —  da B ó g —. 'c l  młodych aktorów i aktorki, tak licznie, że 

'ęd*m jedno tvR 'o  stronnictwo w  naszych w piorwsz© ńwięto o mało nio rozepchali ścian ’Ull" 'al * 7 " ^  5n°  N-n-rck). dadzą t r r a t
^tosikacn, Ptnonnirawo katolicko-ludowe. 7. 1  ćali. temu przekonaniu, że Ojczyzna ua»za wolna,
\ 7/>rem Buchcie niech ida ir.no w io s k i’p o l-1 Przydałby 8i© nam bardzo dom parafjałuy. ^  d 'A “** ,’ ł ” ' rTn'jA ^ nAmŁj i “ t 
®kie j k a to l>k 'e . a w tedy 7. w h ry  nasyp? Salą na zebrania, lokal dią sk’epu Kółka, dla
T m  1—  U _  J  t i i  T t  Ż    T 1 . . 1 I « * r .b<'dą drwili Daszyńscy, ru tk i. Pzn.piń- 
^ y , StapTLscy, Kmmiki i B -nie ł inna 7, ni- 

zbratana zgrajo. Cześć Wam zacni go- 
b-odarz© i gosnodynie, przywiązani do św. 
•Wiary katoć-dciej.

Kasy Raif., a i teatr miałby tam pomieszcze­
nie. To też cały dochód * jasełek, cos 5.000 
Mk., przeznaiy ono p-Młolino na ten pcj Lecz 

! cóż za to dz i  kupi. 7.eł,y t© oł.ywateło parafji

r.ie da się utrzymać bęz ekonomiccjitu sarno 
dzielności. i ć;--.;

R a d o c z a . .
Dzięki inicjatywie co 10 wkład11'! a Kół ka- 

ŁcSiekitwo Związku rolek po wsiach —  danej’
|cerokicwuHoj zrozumieli sam? potrzeby * tklogo prze* Koło Wadowickie —  od' yło si§ jjr d#uij

bauLt jdemu —  toby i fmylntze wŁ-ioJr. LŁa iiib iitt %, r« roitt 'jubW-KaJf i s .



ifafió przenikliwego zimna i deszczu, zebrało vyv cofaniu stw i-ei i  zon ccii zapasów wódek, . łu- i 
się ficzmo kobiety wiejskie, kfóre powitała de-, prawiony er alk obolem metylowym, pewna iiośt 
lega tka z V 'tułowie p. Biegańska, wyszezcgól • I tego rodzaju wódek- mogta pozostać jeszcze ] 
majce w krótkich słowach cel przybycia ciele- w handlu i dostać się do rąk konsumentów, 
gatek, wyjaśniając im cede organizacji kobiet, Dlatego ostrożnie z używaniem wódek, 
pragrteniu odrodzenia wsi polskiej w duchu CEFEMONJA CHRZTU „BADACZY PISMA 
katolickim ,.i narodowym. ŚW.“ . „Badacze Pisma św.“ , prócz ducie-nań

Po omówieniu przyszłego wykładu o Miłośd tajemnic biblijnych, odbywają wspóine prakty-
Ojezyzny i przygotowaniu słuchaczek do te­
goż —  odczytała sekretarka Kola Wadowic­
kiego p. Ripperówna regulamin Kola, który je­
dnogłośnie przyjęto. Godność Prezesowej pó­

ki religijne, wprowadzając , braci11 i „siostry11 
w peluię praw Stowarzyszenia, prze® udzielanie 
im chrztu według zwyczaju pierwszych chrze­
st* jan. Chrzest ten polegtt na zanurzaniu się

wierzono p. iktoiji spisak, kUm liei ątpli-1gąTjjowitMU w  wodzie Pierwszego chiztu do­
wie zajmie się gor wie pracą prawdziwie- apo ,punai; „bracia1* krakowscy j&szc-ze w miesiącu

lipcu 11)21 wprowadziwszy swych zwołen-stclską wśród kobiet w Radoczy.
Zebranie zaszczycił swoją obecnością Przew. 

ks. Rychlik, miejsc, proboszcz oraz p. Jurka 
naczelnik gminy.

tuków w  nurty Wisły. W  tym obrządku brali 
udział zarówno mężczyźni jak i kobiety. Jtftłp 
dawno doniesiono do policji, żo krakowst ^

kowi 4a  odesłanie swymi końmi delegatek.
Uczestniczka.

w wielkim basenie łaźni carowej hotelu 
Krakowskiego. PoPcja, przybywszy na mteiset. 
zastała w basenie kilkanaście osób dorosłych 
płci obojga, którym udzielał chrztu, w asy­
stencji brata Kusiny, specjalnie na tę uroczy­
stość przybyły z Warszawy, niejaki Kasprzy­
kowi* ki, zajmujący uprzywilejowane stanowi­
sko w Stowarzyszeniu „Badaczy Pisana św.‘*. 
Wobec wkroczenia pokc-jl, chrzest nie d ob ic i 
do końca, a „wioną** opuścili basem.

PODW YŻKA CEN ZAPAŁE K  nastąpiła 
z dn. 1 stycznia 1922 r. z powodu podwyższe­
nia akcyzy w  fabryaach, należących do Po1. 
Zw. właścicieli fabryk zapałek. Cena Bhrzyn' 
zapałek, tawiorająca 5000 pudełek podniesioną 
została z 80.000 ma 44-500 lik . locc wstijon 
stacja załadowaaią, czyli cena pudełka w surze 
dazy hartownej wwmosi MŁ. 8.90.

OFIARNOŚĆ OJCA ŚW. BENEDYKTA XV. 
Pisma wiedeńskie donoszą, że Ojdec iw. ursiy- 
Mał na ręce kardynała Księcia-Arcyfc «kupa 
Om Piffla pói mOjona lirów, c«lem ulżouU nę- 

W  SPRAW IE „NASZYCH OBRa ZKÓW**. w Wiedniu. Oprec* tesro jrzcsłal Papież 
Prosimy uprzejmie WszyatMch naszowl koJpor- 25.000 lirów wiedeńskiemu nuncjuszowi, * prze-

KON NA WZGÓRZU. W  dzisiejszym numerze 
rozpoczynamy druk nad/wyczai ciekawego i 
bardzo pouczającego opowiadania, napisanego 
pn m .  ponic/.nika Eug. Matem? ewsinoga Z cpo- 
w:ad, n-ia tego poznają Szan. Czytelnicy cz«m 
jest bolszewimn i jak dusza nie wierząca, w nie­
szczęściu 7,Wtea się do Boga.

W OSTATNIM NUMERZE wyJteuk.reni.no 
[/rzez pomyłkę zecerską ceno egzemplarzy i  o - 
bn.zkami 20 Mk., zamiast 30 Mk. Dla unlkmę. 
da  nieporozumień wyjaśniamy, iż cena egzem­
plarza z obrazkami wynosi 30 Mk. i eona ta 
ob <wiązj wała już od pierwszego numeru we­
dług nonraedniej za.no wodzu

u ze znanych 
za stronni'.twa

terów, aby nam donieśli kartka, czy napoty­
kają trudności w  rozsprzedaćy dodatku ilustro- 
wenegu, bo jeśli tak. to od następnego tygo­
dnia mrz ostaniemy im obrazki dołączać i bę 
idziemy posyłać samą gazetę.

PROŚBA OD ADM INISTRACJI Prosimy 
bardzo naszyi h Czytelników, ażeby przy wszel­
kich zamawianiaek, które czynią na podstawie 
ogłoszeń w „Ludzie katólidrim”  zamieszczo­
nych, raczyb dodawać: „Wyczytałem ^wyczy­
tałam ) w „ I  udzie katoltełdm’*.

W IG ILIJNY MTl JONF.R. Szra-śliwym po­
siadaczem miljonńwki Nr. 1,370.274 wylueowa- 
nej w dniu W igilji Bożego Narodzenia, a na­
bytej w oddzielę Polskiej Krajowej Kasy Po­
życzkowej w  Częstochowie jest p. 1 ’krtr Mar­
tin  ̂ t  pochodzenia Belgijezyk, urzędnik fabryki 
Pelców.

MILTONÓWKA. Na osta.mtem aątmletiTu 
miljonńwki wygrana podła da Nr. 4,242.759, 
niewiadomo gdzse sprzedany.

GWIAZDKA W WIEZIENIU. W  dzień W i­
gilii o godz. 2  popcJudniu odbyła się w  wię- 
remn przy ul. Długiej w Warszawie podniosła 
uroczystość. Naczelnik wiezienia p. R.*Auw.iki 
po przełamaniu s:q opłatkiem z porsena^n

tuaczenipTu tej kwoty nr podań-n ki Świąteczne 
dla ubogi, j  dziatwy wiedeńskiej.

UTRUDNIENIE EMIGRACYJNE W  tyci 
dniach konsula* uneTykańsk1 w Warszawie 
otrzymaj z Waszyngtonu instrukcję, ażeby nie 
udzielał jak dotychczas, wizy wszystkim emi­
grantom, którzy otr-yrmJi od swych krewnych 
w  Ameryce wezwania do przyjazdu. Wezwanie 
takie nada1 będzie ważne o tyle, o ile je prze­
śle taki obywatel, który już mies"ka w  niej 
conajraniej lat pięć, a neutralizował się, Mbo 
rozpoczął o to starania przed dwoma la.ty.

DYREKCJA POCZT I  7ELFGRAFÓW  
OKRĘGU KRAKOWSKIEGO komunikuje nam. 
4e przY urzędzie pocztowym w Sułkowicach, 
pow. Myślenice, otwarto i oddano do publicz­
nego użytku centralę tićlofoniefeną dla ruchu te- 
legraficznego f telefonicznego.

Również, że Miuistonstw© Poczt, i Telegrafów 
zarządziło podjęcie jednostronnego ruchu pącz­
kowego t  Anglją (* Anglji do Pi teki) przez 
U. S. P. w Gdańsku z dniem 1 grudnia z. r

ŚMIERTELNA W)DRÓŻ W  NOC W IGILIJ­
NĄ. W wieczór wigilijny pod Sidor iłewicami 
zdarzy? się tragiczny wypadów w pociągu. Prr.y 
krayżowataiu się pociągów osobowych, saczel-

wlęziennym, udał się wraz z ks. kapelanem nie wyjwłnionych podróżnymi, w iedrnym z wa- 
4ło obszernej sali, w której około choinki ze- "renów oberwały R’e drzwi. W 6vrca.Pt z przepeł- 
brało -się 450 więźniów Ks. kancten, trzymając monego wagonu wypadło fia tor podczas jazdy
w  ręku oułatek, wygłoeił przemowę życząc 
więźniom, aby rychło powrócili do w tem  i spo­
łeczeństwa. iako ludzie poprawieni na cięte

trzech podróżnych: Kazimierz Struła, szerego­
wiec z oflcersk;ej szkoły aeron.autyoznej w To­
runiu, Michał Zygmunt, szeregowiec 14 pułku

i duszy Po praomówienm nastąniło łamanie się moefcoty w Włocłr.wkn i Rooran NiedKiałkow- 
opłatkiem z więźniami. Podczas mowy kane- ski, pracownik Syndykatu rolniczego w Kole
lana słychać byłe głuche łkanie, a dowodem, 
że uroczystość wywarła głębokie wrażenie 
było, że wielu więźniów urzystąpiło dnia tegc 
do spowiedzi.

pow. kalskiego. Niedzialikowsla zmarł Pozo­
stali ciężko ranni uriieszczorl zostah w szpita­
lu wojskowym w Skierniewicach.

N IE ZW YK ŁY  FORTEL ZŁODZIEJSKI. Pod-
OSTROŻNTE Z UŻYWANIEM A l KOUOLU. ęsffi świąt Bożego Narodzente po 15 latach 

Z państw. Zakładu badania arMniłów spe - nieol»e«ności zjawił się w Budach łańcuckich 
żywczych donoszą: Rokątncmi drogami przy- rdciaki Kon dc, syir tamtejszego gospodarza. Ko- 
chodzi z N'cm:ec do Pokkl w wieksyych i.lo- n‘k ubrany by» w księżą rewerendę i podawał 
ściach alkohol meiylowy, którego wł.inności .->ie za k.lcryka-djakona. Miejscowy proboszcz, 
trujące, powodują nagtą śirierć po soożyciuSksiądz Bc-luarsk’ , uciszy ’' się bardzo nrzmby- 
wowTWtrzncm, a conajmniej utratę wzroku, ciem Konika, którego prosił o pomoc, w  kośde- 
Atkobol ten bywa przez niektóre firmy wyra-jl#  podczas nabożeństw świątecznych. Konik 
biające wódki, przerabiany na trunki, któ-ych ''eętnte się itk  t*o zgodził, Gd”  ksiądz Bednar- 
spożyco te w a k  niejednokrojnie powodem ma- ki odprawiał nabożeństwo, Konik vH>uŚoił na- 
srn'i'-n zatrucia W  czasie ostatnim stwierteo gle kościół i udał ?te na pleban te, gdzie po rop­
no go w wyrobach firm pp^uańskich. łumo biciu biurka sk.adł usięcuu 8dC00 maiwL t o ­

ni, a aresztowano, a w  czasie śledztwa okaza­
ło się, że nie jest on żadinn klerykiem, lecz >» 
zwyczajnym oszustem, który dopiero co opuścił 
więzienie.

ŁAD NY LUDOWIEC. Jednym 
i bardzo gadatliwych ludowców ze 
„Piasta'1 był adwokat Dr. Gagaiek. Otóż do­
noszą, że tego wybitnego ludowca za jakieś 
nieczyste sprawki aresztowano na podstawie 
iistów gońc7,yoh. Prawda, że ładnych zwolenni­
ków mają ludowcy?

PIESZO DOOKOŁA ŚW IATA. „Narodni Po­
lityka11 donosi, że w jej redakcii zjawił się 
młody mężczyzna z młodą, damą, oboje u irani 
w strój podróżuj, przyczem on miał ua piersi 
szarfę z napisom: „Pieszo dookoła świata'*, na 
rękawie zaś czerwoną opaskę, z białym krzy­
żem. Byli to małżonkowie Lauret ze Szwajcarii, 
którzy 15 października rozpoczęli s Genowy 
pieszą, podróż do okoła świata, aby w ten spo- j  
sóD zdobyć nagrodę 20U.000 szwajcarskich fran­
ków, wyznaczoną pra-ez jedno x towarzystw, 
szwajcarskich. Podróżujący tnałżo-ikowio pro- 
weJizą książkę kon,rolną, w które1 notują ra» 
świadczenie urzędowe po przybyciu do każd ig o . 
więksrego miasta

Z Prag? ndają się oni przez Budapeszt i K*m- 
stautyno]K>l do Bagdanu, Bombaju, Kalkmy, 
Hancu, Hongkongu, San Francisco, Nowego 
Jorku. Ioiidynu, Paryża i Genewy.

W  ten Bpwób zrobią oni pieszo 60.000 kilo- 
Tnetrćr”  drogi, i  *n>oj.ziowają się, i i  ukończą swą 
podróż yt roku 1923. Pan Maks Lauret, który 
już raz odbył pieszą podróż dookoła świata, 
jesi francuskim Szwajcarem, jego zaś małź'ia- 
ka pochodzi z Jugosławii.

PAŃSZCZYZNA Wyrysk robotoćta prze* 
boo,jęty. które aa rządem „rad robotniczo-wło- 
ścL,ńskich“ dochodzi szczytu. W  Moskwie 
w zakładach przemysłowych 13 do 14 godrin 
na debę pracują nielotni w wieku 13— 14 lat. 
Jeet to nadużycia. Prawo na całym świecie cy­
wilizowanym sab-uiia satrudn;ać nieletnich 
W ten snusób.

CENY GAZET W  ROSJI. Zgodnie z d-^yzją 
mosjrtewskiej rady komisarz^ ludowych organ 
bolszewicki „Izwestia" ogłosił po raz pierw­
szy taryfę i przedpłaty ogłoszeń, łfiosięczna 
urzedpłaia w  Moskwie kosztuje 40 MO niMl, 
numer pojedynczy 200(J rubli, a nouparelowy
wieraz ogłoszeń 50.000 rubli.

LOS BISKUPÓW PRAWÓSŁ. W  R 0S IL  
Ukr Trybuna" <kxno6i: ^Męcze tetwo w Sow- 

depji trwa daaej. Metropolita kazański Cyryi 
oślepł i ogłuchł w wiozimru; biskup Teodor, 
rokśor moskiew ikioj Akademji ducWwnej, do­
stał poinicszania zmysłów w więzieniu; biskup 
Gurij, Inspektor kazańskiej Akadmnji duchów 
nej, zacho-owal na sneboty; arcybiskup R-.ra- 
fŁn, nos+ał zesłany do Archangtelska; b.jskup i 
czomibowwk? Wasyl —  rozstrzelany; biskup 
Hermogcn z Tobolska —  rozstrzelany; biskup 
An^ronlk z Permu — rozstrzelany; biskup >ii- 
trełan z Astrachania, b, członek Dumy —  roz­
strzelany; arcylńsknrD irkucki Jonu —  rozstrze­
lany; Efrem Selogiński —  rozstryelany; biskup 
kraemicniecld Amhroży —  wbit-5<- na pal; bi­
skup kraski Tichon —  powieszony; metropo­
lita kij orty sld Włodzimier* —  rozstrzelany; bi­
skup orłowski Markarg —  rozstrzelany; b:sfcup 
irmrontaiisld Mitrofan —  rozstrzelany. Lista ta 
nie jest zupełna, liczba bowiem zamęczonych 
przez bolszewików biskupów, dochodzi do 20

PORTO OD LISTÓW  W  RCSJI. Wydany 
-Ofrtał dekret dla wurowad tonią Dowvch opłat 
pocztowych. Zwykły But sa granicę Kosztuje 
5000 rubli

BOLSZEWICKA SPRAWIEDLIWOŚĆ. W  
dniu 31 października r. z. w Stołbcach wytedo- 
wał lotnik bolszotr.cki, Edward Czrą»-wicz —
! oddał się w ręce w ład* polskich, mając do- 
Być „raju*' bolszewickiego. Obranie i a/l es r te 
do Warszawy wiadomość, że w Odessie bolsze­
wicy w driu 6 listonad". r. z. zao żute osadzi-k* 
Czepowreza i na mocy wyroku tegoż sądu rou- 
strzelall —  f'/ię Czepowi ram Aleksandrę. —  
Tak wygląda sprawie łliwość bolszewik ioh 
twórców ,nowego ładu“

CZEM STĘ NIFM CY ŻYW IĄ W  Hamburga 
został r.asądzony kupiec Sinn na 5 lat więzimia 
zł- to. że spraedarwal konserwy ze zdrahłych 
koni w  puszkach jako kontuirwy wołowe! Kon­
serwy w rnaultacie okazały się bardzo azk.idli. 
we \i!r zdrom^a i życia ludzkiego. Na t.ych zde­
chłych konhtcu Sun dorobi] m i  ulbr^yimcgo
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majaku. Oprócz 5 lal, -wnęz.wma otrzymał Sion łjręwka Tuchawska. Z j ost. list bardzo izię 
jeszcze karę 1 ,200.000 mk , wreszcie skazano ko jemy. Skorzystamy z niego zaraz. —  K a ie j 
go na utratę praw obrwat dskich na lat 10! jPach, Zastaw. Co do uprawy tytoniu, donosi- 

ftCtZKUOHY ZYWNOśCiOWE W  NIEM- my, że Ministerstwo skarbu zezwoliło na uprą- 
CZECH. Razrucny na tle żywnościcwem po- jwę tytoniu na własną, potrzebę i naznaczyło 
wstały w szeregu miejscowości. Między Innem’ ;opłatę za 1 metr kwadr., którą to wpłatę nale- 
Przyszio do zaburzeń w 1j amburgu, Mi>uachjum- iży uiścić. Rozporządzenie to obowiązuje we 
l i t r  u n h e d m  i Ludwigshafen. wszystkich powiatach, a jeśli gdzie n'o ściągap

ŚMIERĆ Z POWODU W YRW 'ANIA ZFBA. ipłat, to jest albo uiedbalstwo, albo brak od- 
Knpiw Lwowski Ja3 zower, eierphjc silnie na | powiedneh urzędników. —  Grant ’ rypuszczo-
ból zęba, zwrócił się o poradę do pewnego po 
ttoeuika teehniczno-dentysiycznego, który ara 
ząb wyrwał Po wyjęciu zęba Jaszowerow: po­

ny w  dzierżawę przed wojną z tym warunkiem, 
że po powrocie ma być zwrócony, musi być 
absolutnie z powrotem oddany. Wojenny dzier-

gorszyio się do tego stopnia, że po dwóch żnwca może sobie tylko policzyć koszta w 
dniath mus al wezwać do siebie lękamy. CS j  grunt włożone, cp. ns-óz. L łajcie się z tą spra- 
8twi»rdzi]i u mego zakażenie krwi i polecili mu wą obaj ao nacaelnixa sądu, a on was pogo- 
poddać tię bezzwłoczne' op^acji. Jednak było łzL -—  W  sprawie napra -ry mostu należy 
już zs późno, bo zanim przystąpiono do op ira- vnieść doniesienie do starostwa, podpisane 
cji, Juszower 'imark

przez kilku obywateli zgniiny, aby starostwo 
przymgliło Urząd gminny eto naprawy mostu. 
Gdy to nie poskutkuje, napiszcie nam do Kra­
kowa. —  Ludwik Szóstak, świdówka. W spra- 
wie dzierżawy gruntu małoletnich dcaosimy, i i  
czas dzierżawy oznaczony bywa w kontrakcie, 
względnie w warui kaob 'icytacyjnych. Jeżeli 
nie jest oznaczony czas t. z w. kalendarzowy —• 
np. od. 1 września 1910 r, do 1 paźdz. 1923 r.- 
to wtedy rozstrzygają zwyczaje gospodarskie, 
a mianowicie: dawny dzierżawca musi ustąpić 
zaraz po żniwach, aby nowy gospodarz móg? 
grunt odpowiednio pod zasiew uprawić, a więc 
zugorzyć, znawvzić itp. Dlatego bez specjalnej 
umowy nie może dawny dzierżawca aż do zi­
my na gruncie np. paść by dła j t  togo tytułu 
nie oddawać gruntu właścicielowi. —  s t  Pan­
kiewicz. Oopowiadamy listownie.

Władze zajęły się ban niezwykłym wypad­
kiem, celem stwierdienia przyczyny "aba>,enia 
krwL co mogło snowodować nieumiejętne wy­
jęcie zęba.

Fąkt ten niechaj bodzie przeebrorą dla ludzi,
cierpic.cycŁ na bóle zębów. Którzy ud: ją s>ę ‘po 
poradę do nokąrnych dec+votow.

ZEGAREK EKS-CESARZA F AROLA. W ofc- 
D'e wysta c-owem pierwszorzędnego zegarmi­
strza w Zurychu ogólną oencację rabudzj o- 
becn:e kieszc nitowy zegarek, który został rezed 
laty wykonamy na zamówień’ * ówczesnego ce 
earza austrjackiogo Karola Sporządzenie tego 
zegarka, który jest arcydziełem sztuki zegarmi 
strzowskiej, wskutek skomolikowaoej struktu­
ry, zabrało półtora raku czanu. Zegarek ów wy ■ 
dzwania wszystkie godziny i minuty, arwiera 
przytem w sobie barometr, kraipas, ci-onograj 
t budziły poza tem posiada druga tarczę z świ<v 
cacemi cyframi.

NAJSTARSZY C7L0Y/TEK N A  ŚMIECIU. 
Do Parcia przybył w tych dniach najetarszą 
człowiek na świeeie. Jest nim turecki oddany 
Zurn-Machi.c-d, liczący oibecn‘e 146 lał tycia.

Za dde’  ogłoszeń Redakcja ule przyjmuje 
odpowiedzialności.
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NA CHWALĘ EOŻĄ, 
modlitewnik dla mlodi ety. Cena egzemplarza
oprawnego w płótno angielskie wyuuel razem 
z przecyłką pocztową na gorszym napierze 160 
1L, na lepszym 210 M. 7.amótr»oi* rertyjmuje 
ka. Iguacy Chwirut, Lwów, Ozamiwkiego 82.

GOSPODARSTWO 14-MORGOWE u powiecie 
brzeskim, w pięknem położeniu, przy głównej 
szonie Kraków—Lwów, budynki murowane, dt 
sprzedania zaraz, wraz z inwentarzem. Zgło­
szenia przyjmuje Naczelnik poczty w Wojniewu 

ad Tarnów. L. 874

trfumor I satyra.
Niewiedzący

Pewmi. mędrek mówił raz do wegc pco- 
bosicza; „Ja należę do nie- rleraących“. *— A  
ksiądz na to: ^  czytał pan fismo Sw.?*

-
—  „A Ojcom HoMota**1 
*— „N ie".
*•— oią£kę jakąS rawkrając^ ptaway

*iajy?u
-— „ N V .  -> —
Ksiądz: „T o  pan n*e iflieaty 4e nWienD*- 

fweb. f. “  do niewiedzących’'

SKRADZIONO dokiomw.ta wojskwwc na stacji 
koi ej owej w Jairfiełarwiu, dnia 15 grudnia *. r.: 
■ ymczasowd zańwiadczeiJe bezterm .iow ego rat 
lopowanA, wydane przez do* ódwtwo 53 pułku, 
‘ agitymi cję ochotnika z armji Hallera I wyciąg 
z metryki. Ado!f l ołriak z Lipska, p. Nsrol, 

pow. Clcftzaaói Małorooilsfea. L. 877.

Odpowiedzi Redakcji.
Wojciech Sko-rron, Maniów. Wieauzyk! la 

dnft, ale do druku się nic nudają. »— W alerty 
PochopleA Stm zawa. Sprawa odszkodować 
wojennych w byłej Galicji jest przedmiotem 
obrad między rządem polsjdm a ąustrjaddm. 
Lecwąta joszccw nio rapadł-. W kr żdran razie 
kwit z oszacowaną icwotą wę& kor w złnde 
należy zachować, kiedy wyjdzif clpowtedni*

">OSZTTKUJE POSADY gosrpoa>«i wiejsku i 
dobra kuch»A.av znająca się dokłudnie xta go 
spodarstwie rolnem 1 domowem, na cl «wte by­
dła, świń I drobin. I td)ię nracować snana koło 
wszystkiego. Mam pięoiolotnią luwdo; u Lr. Za­
mojskiej > Kuźnic Świadectwa baniao dobre. 
Łaowawe z^oszeoia do ,L ł4ł  BotoCoKiego”.

I I  882.

Szczepanów, pora a Rrzesjno. 
TNTERZCHNOGc GMINNA w Ssnopomow?* 
zawiadamia, te od Nowego Roku 1922 r. po- 
eaawazy. bodą afcw?*te Targi w Szck^panoule 
w pląteh każdego tygodnia tak, jak było przed 
wolną. Na targ będraie spęd trzody cMownej.

Zwierzchność gminroa.
Stanisław ZduneL, NaczeŁaaL gtnŁny. I i  883

la  odnowiedi. L. 884.

BACZNOŚĆin 
AtrmVtcau!ei Gałkjunio { Kró’ « Wney. 

Biuro komisowe pośredniczę 1 osadnicze Ste­
fana Ferdynanda, Bydgoszcz, Wielkopolska, 

Ustawa, trzeba z tym kwftem zgłosi-1" się do j ̂  V̂T’1 >Qy rynek Nr. 13 L p. ja na sprzedaż 
•tarwd a  Ltet was* oosłaltóniy > ^ .  niajątki wiejrikiu - i  10 do 5.00C morgów,
ełom. aby tę sprawę starali się przyspieszyć. * masywnjajifi bodynkoanf z martwym i żywym 
Jednakże nar' posłowie ale rooga wszysbdego iuwontarann. Połnomoc.iiotwo miabuacyjne za- 
zrobid ezeyo 'ud od nich żąda. do Leż jest t y j- ,Tar koffltra^fie, usługa reetc-Ina Rrzj zgło- 
wo sMmin, z taka grupka woboe rządu nie ssatUiUl ło w n y c h  jrzy s ła ć  -uwaek po ca:--wy 
^■cle marzy. Gdy ich j«diiak w orz- siłym Scj- 
®ł>e będre nie siodmin. ale s5edemdiics'cciaa, t »  
w*edy będz'e mogło stronnictwo k&tolicko-lu- 
dowe p-zrnrowadzić ustawy, korzystne dla lu­
du — Józef Serafin. W iesz  na B. Nar. zacho- < 
ramy Ma przyszły rok. Dragi wiersz za długi j  j 
do druku się nie nadaje. — Olga S., Bochnia.!

Opowiadanie nadeezło za późno, więc i tak nie 
Mogłoby być zamieszczone. Należałoby przy 
ho-ntófrych próbach tego rodraju uwzględniać 
Tytanie kiedy, gdzie, kto, gdyż bez tego opo­
wiadanie każde zbliża się. do utworów t. zw, 
futurystyc7-eyc-h. Ładny slyl w nadesłanym 
barn utworze wskazywałby n? pewne zdolności, 
k !ćre przez prac-ę i czytanie klasycznych dziel 
^zeba w sobie rozwinąć. —  Robert Rydz.
Schowamy „na zapas“ , —  Jakób Hudyka, Dą-

UNIEWAZNIAM zgubiono dokumenta wojsk, 
z 9 pułku ułanów w Dębicy, wstawione-przez 
P. IL  U. Tarnów. Jan Pieczarka, Oleeno pow.

Dąb-owa. L , 873.

Kalendarz Polski na r. 1822,
Ławior?: Wbdompści o Polsce. Konstytucję 
Państwa, wiele artykułów pcuccają-cych I 
opowiadań z obrazkami, ooradnik kucharski 
spis jarmarków i t. d. Do każdego dedany 
jest pięknie kolorowany obraz Matki E rskiep, 
Cena z przesyłką pocztową 23C Mk. przy 10 
ogzcmtilarzach 200 Mk., przy 25 egz. 180 3Ł, 

Obraz osobno z przesyłką 50 Mk. 
Adres: Ke. Iguacy Chwirut, Lwów, ulica

Czarnieckie L. 32 819;

W  A D M I N I S T R A C J I

wtU0U W T 0L!CK1EGQ“
są io nabita utt»u lr-« bsiążamU:

1/ ,,8 nrik*1, Sześć ciekawych opowiadań 
w. P- jauakuwBui oj owaa i00 1L 

t l  K o ś c i ó ł  I  .m f lo w n y  o b n u  1 'n j f w .  
P f fn u y  w  O l » i l l «  u k  X  S z ^ u n k k
go, cnna 100 Mk.........

P  M ęczsuctty k a r ia ijl jie y , obnu w 5 
odsłonacłi A  Jędr^ ja , cen 100 Mk.

O W anda , dra-na* 'egandaniT w u aktach 
cena ISO Mk.

5) Pad. 'Miechowem, obr™ a poAzmntr 
1863 r. Ł  ceiia 100 Mk.

9 ) Z n  a r h r y c f i w s t a n l r ,  utwór scenie*ny  
w  3 akiach napisał —i h ~  a J. Lorcnś, 
ce La 130 Mk.

8  K a l e n d a r z  P o l s k .  a a  r o k  U 2 Ł
cena 230 Mt

Q l o k  C h ry s t in r i  r  w  pIefijn' meL
ObUi 160 M ’

9) D roga b jileem *Va czyH Sracie do 
Dzieci î tpia Jezaw motyf X. ^arol 
Uychlik. Gon i 50 M.

® @ M  K © L W I€ S ¥
M m  M M ij t t  ftórjti f m  bUiani

F .  W I € H T S R Ł E G »
W O W i f  S Ą C Z  —  u d , P o t l a u u u w e l  L  i .

n , r B w l « r  sądis
po;ee»: Nlerat/kryte 111 konne P 'w h ieri*ge 7 Z.C- 
Młikc irnle kle to« « i  wytrsąra n  ni i *;t :r B«  tć ł« 
kach przewn»owych »łyaue 1 M. R, 1S. VVkbtarle-{ 
go. Młoeuruie rf ; u i  L  M . K. W cbte r ic js . — f'r*y - 
tiawkl uolweretlne. —  Kor.plet-.ie ga.aiturjr d > -  
esruiauu s pasami skórzaaem! Wlchterl go. — 
Młyakl do czy -s re jla  zbeta krajowe. —  Si«ca tu  

nie reesne I kieratowe. 
iw * a a >  C*1 Blk-.w alo wjt j t t mj .  Z im  natt elk 

t.' -nc, ba xa; uj -a wycx*rpaaiŁ

B A C Z N O  M t B n c s n o i c i

Wkrótce upływa ^ermin opcJL Zwracam zatem Sz. I iłeresanlom na to uw^gę, 
że okup w Wielkopolsce nastąpić może c połowę ceny taniej niż dotychczas. Inte­
resanci, którzy mają szczery zamiar korzystnego okupu w Wielkop. a zwłaszcza 
ci, co już zasicgli u mnie pisemnej informacji, zechcą aię zgiosić osobiście jak naj­
rychlej u poniżej podanej sądownie zapisanej firmy, która gwarantuje rzetelną 
obsługę w  każdym kierunku i która się cieszy ogólnem zaufaniem u braci naszych, 
którzy już masowo z jej poręld się tu okupili. Ogólna opinia najlepiej charaktery­
zuje dotychczasową wydajną działalność mojej firmy w  kierunku pośrednictwa 
kupna realności przez braci naszych z Małopolski.

B l l f f i  I O T S 0I E  ( M s l t t m  1$ ! ? ; )  1. F i  □ K I S Ł  t t t ó f .  ( f f i f t p s l l )
Fiuiia sąfiitfBiE zaplssiŁ Teicfar. S3, ulica K o łcjiw r 38 przy Dworcu. fiiii sutefe zs.issa 

i, y a ff i&  sŁT" f%  aiam EMBm aKayTOBasmmmemmssm& mwmmasmstgsssissi a  z



arr. e. LLLJi-" ’ h ' 1 Nr‘ z  1 'inia r  ero u ty m u r iv z z  roku.

P łu g i Suchenlego i Saclca, Erony, 
Kultywntory, Młocnrnie cepowe, 
sztyftowe i do prostej słomy 

Sieczkarnie różnych systemów 
Kieraty jedno i dwukonne 
Pa miki, W irów ki szwedzkie do mleka 

Motory spalinowe 6 i 12-konne 
Noże (kosy) do wszyJ kich sysiemów 

sieczkarń.
Lemiesze i odkIadnic6 do pługów  
W id ły , Łopaty, Haceie, Hufmale, 
Szczotki do koni. Latarnie stajerne

dostarcza

z wlasnyeh fabryk I składów w  najlep­
szym gatunku j  po najniższej cenie

eiuRo
BO LNiCZO-ThCHMICZNE 

Inź, Staalsław Nswalcwski
Sp. z ogr. odp. \

w Warszawie, Kredytowa 4.
Adres telegraficzny:

„ C c n t r i  p ł u g " ,  tc i. 2 2 1 -3 4 .

Dla Spółek, kooperatyw i  składów  
sprzedaż z udzieleniem kredytu.

U n ie w a ż n ia m  zgubiono papwry wojskowe
iVIau.yslaw llebJa, Lubcza Szczepanowsk?

pow iat T arn ów . L . 2

SW 5ICE  
GEOMKJCZNE
ozdobna, z otjbijsnłeml ! , t 41 •, 
I sia tub f ł ł t i  -  POLECA FlRnrtA

FR. SEZEMSKl
FABHYKA Ś W IE C : 5 ‘ 4 H I . f i ,  

(Miłapoltka)
Cen zniżana) Caanlk na żgóanlo.

U N IE W A Ż N IA M  zgubiono papiery w ojskow e 
"a t J łvauioc, Lubcza Rzczepauowska, powla 

Tumów. L. 1

u  «

Do aaeycia tylko 
w oryni nula :ta 

8toUatS * o < »zy- 
0i .i :,i aptekach 

I n.łaSich apto- 
c: ./cL

m m i i
żółty tfr. 2. po 640 Mk za 1 kg,
żółty Nr. 1. po 983 Mk ra 1 kg.
•P ła tn i/  do  k a żd e ] m it js c c p o ś c l  

dosweza»“A ,

„PSZCZGŁKA“
Spółka z r s j is t r o w m  z « |r. par. *  U rn o w i* |

UWĄGA: Wosk wysy!a się pa wła- 
snę odpowiedzialność 
I bez zsditku, a nieodpo­
wiedni przyjmuje alg na- 
powrót

 ̂"NTżZ ćwleo kościelnych I gro- 
mniczok —  na ż|cLnta 
da. me I opłatnUk

WEDtE POLECENKldEI
H A i lO B A L Ń I & I S Ż y M  Ś t e O D I ^ ł lŁ M  P R Z C t l W
stokom  podagityes jf s, ischias, reumatysmowł n*SQ» 
tnl, ł o w w ' .Irm,b&Bb.n, krsy&óur,cnljgFanla, 
klsiein w  Esc 'łub , pccafie.- ter* ’ f « s t

„ m m m m m m "  m a t u l i
Fabryka: EU G . MATULA SMÓM?;

ł’J r s w e w s ,  U U  K E U LÓ W  L. 117.

..tor-wsey • o 
W ie lu  la t  *  » z p l -  
taiach [i pal Kpi 
azjM ikatkiem.

<$$£?

s y ą L , J e ś H  c k ee  e ta  naleć  
1§Ys$lJ artystyczne aparata litcrglone

w swoich Kościołach 
ndajcie sią tyllio do firmy

F .  K o p a c z y ń ś k i  i
Tsl. 2330. To. 3333*U E I A I I O W ,  u l .  B r a c h a  2 .

(P rh c o w n la  dla mztuul k o ś c ie ln e ]) .

POSIADAM Y HA SKŁADZIE: MON i  FRANCJE srebrna Im lta fó w a  —  
KIELICHY. —  SZATY lilurg.cżna —  ADAM ASZKI —  FERETRONY.

Ć ro s iit iy  fąd ttó  k o a z lo ry s ó w , lub  z w lc d d ó  uasz z a k ła ó .

BWSP

I b i t  w j s ł i  i l l  z  d r i ik i:  1 I Ł U L R J I C Y !  E Tu i w y w c t l l  r  d ru k u j

k m n d a r z r c l R I ć z y
m -  W A  I S ® K  1 9 2 2 .  - m

NaMudem małopolskiego Towarzystwa Rolniczego.
L.mor bogatą trefić za wriysUdch dziedzin goipodsratwa wli]sklt|o, tlczna ■ a la u s k i  t F-ttrzftja.

CEMĄ 300 BU<jp. T O M  X PRZESYŁKĄ POCZTOWĄ.
W y sy łr  alg za zailcaką. —  Adresować:

l a l o p a l s k l e  J a w a r z y s t w ó  R o l n i c z e ,  K r a k ó w ,  pi. S zs z ia a ń sk i 8*

gmgwKawzjmaii ca
; Uw.uUUU wUuUUL u u j u u u  j l u u j u  u r n  p gpnoŁ lg  a u a u o o  DUDuacDuaoocju

f —
WAIhc ula r. i. niACJiuiCLi tiuuMun uuhl ntLcuaięuii;;ioni ojuunLhmwn p;

\ FIRMA fi n  ST| 11 p  y  ŻYWIEC, Rynek L 22.
PROTOKUŁOWAHA O U U -U U a 2 HAŁOPCLSKA

j poleca za awyeh aZ ładów  w  m tarę zapasów M k o  w agon ow o posytH  na nsftchodzaey aazaa 
* w iosen cy . Z działu nawozów aztucirych: ‘ Siiperfoslak koatny, tn ą tik ę  kościaną, sier zati 
j  am on ow y, thoiuasyuą o r , j ;  ailn<t Martina, so le  potasowa w ysoko p roeeu low a

ksjnit, w a rn o  n a*ozo-ya .
Z  Produkty rolna: ziemniaki z ostatniego akiom rychliki, »<łżnle]sz#, pasza Icaknrtkdslana, 

groch, fasola l wszelkie zbofa, które rią we yrelnyi* handlu.
3. Dział budowlany: N a jlepsze } jakości dach ów kę  ogn iotrw ałą , A £B 'T , W IE K , ZrlMTT, zansL 
w ta jąrym  w ysyłam  na ksylanie lachow ye i pokry war !y ,  wapno budow lane cen fw tl | orllandzk l
4. Dział nasion: Koniczynę czerw oną  i szwedzka, tymotkę, buraki łólle I czerwone i inno M

nasiona polecsnsi z szybką dostaw ą. y
D tataw ę uskutecznia »Ię  odw rotn ie rylko h u r'ow a ie . Chrześcijańskim  S pól nom, I .oope-aty- 

i  ,, PJ. _ K ólkota lto in icsy ia oraz w prost p re d . centom , przy  w ię -s zy c h  zam ów ień  ćh 
i w m ów iony  r-ibat. ot>4 l.

^ □ c o o i a n  Kioty itxxxim aac^ofxxxiacxvyx)nooO Lix jc  “jrijuo iTT irT iiiJLJaocgK r

Sfai^nn obyczajem J dla spełnienia pragnień 
mej duszy — przesyłam Wam dzisiaj życzenia:

5 fe = « r ^ r - = = r = r M B M F = S Ł l l

r ;u V VV/ł V''V-'

Szczęśliwego nowego roku.
Mr. Wł. BEŁDOWSKI.

^ v :  K R i U Ó W .

Odpowiedzialny redaktor: Ks. Franciszek Mirek. Wydawca: Związek katolicko*! a io  w 
P.^ _ C^cionktiai


